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Nr 1 (wrzesień, październik) r. szk. 2017/2018 
         

 

Od redakcji: Drodzy Czytelnicy!                                                                                                      

W tym roku szkolnym nasze koło redaktorskie powiększyło się o nowych 

dziennikarzy. Powitaliśmy w naszych szeregach uczniów klas gimnazjalnych.    

Mamy nadzieję, że razem stworzymy wiele ciekawych artykułów!                                                              

 

 

 
 

W tym numerze, m.in.:   

- niezapomniane wydarzenia                                                                                                                       

- wiersz o tęsknocie za latem i wakacjami                                                                                            

- Dzień Nauczyciela                                                                                                                 

- dwa wywiady, czyli poznajmy się                                                                                                                 

- jesień…, jesień… ach, to Ty, czyli jesienny kącik porad                                                                            

- o gościach z Niemiec 
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Miejska inauguracja roku szkolnego 

2017/2018 

w Szkole Podstawowej nr 6 

w Zielonej Górze 
 

 

 

 

Dnia 4 września 2017 w Szkole Podstawowej nr 6             

w Zielonej Górze  

odbyła się Miejska Inauguracja Roku Szkolnego 

2017/2018 

Gospodarzem uroczystości był Pan Janusz Kubicki 

Prezydent Miasta Zielona Góra. 

To szczególny czas dla naszej szkoły, gdyż od nowego 

roku szkolnego  Szkoła Podstawowej nr 6 w Zielonej 

Górze to społeczność szkoły podstawowej                              

i gimnazjum. 
 

 

 
 

fot. Studio Kagami,  Paweł Urbaniak i SP6 Zielona Góra 
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Poznajmy się 
  

Wywiad z panią wicedyrektor Haliną Kawiak 

  

Czy lubiła Pani chodzić do szkoły, gdy była Pani w naszym 

wieku? 

-Tak, gdy byłam w waszym wieku, to lubiłam chodzić                     

do szkoły i spotykać się z kolegami i z koleżankami.  

Można było robić różne fajne rzeczy. Mieszkałam niedaleko parku.  

Chodziliśmy tam i graliśmy w różne gry. 

  

Jaki zawód chciała Pani wykonywać, gdy była Pani w naszym wieku? 

- Jako dziecko chciałam pracować jako przedszkolanka. Lubiłam się bawić lalkami, 

karmić je i kłaść je do spania. 

  

Czy ma Pani jakieś hobby? 

- Tak, uwielbiam czytać książki. 

  

A jakie? 

- Zawsze lubiłam literaturę obyczajową. Fantazji nie lubię, daleko od Władcy 

pierścienia, daleko od Harrego Pottera. 

  

Czy lubi Pani swój zawód? 

-Wykonuję ten zawód z wielką przyjemnością. Bardzo lubię kontakt z dziećmi,  

z młodzieżą i rodzicami. Fajnie jest patrzeć, jak pod naszym wpływem młodzież            

i dzieciaki się zmieniają, jak później po latach przychodzą do szkoły i opowiadają  

o swoich zawodach, rodzinach. 
  

Dziękujemy za wywiad : Hanna Mirkowska oraz Oliwia Kowalewicz z kl. 5b 
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Jak wiadomo, ludzie mają 

podzielone zdania na temat 

jesieni. Jedni jej nienawidzą, 

drudzy wręcz uwielbiają. Jakie są 

Twoim zdaniem plusy i minusy tej 

pory roku? 

Szczerze mówiąc, jesień nie zalicza 

się do moich ulubionych pór roku. 

Plusami mogą być wolne chwile 

spędzone z rodziną, np. podczas 

zbierania grzybów, spacerów leśną 

ścieżką, czy wspólne wieczory przy 

dobrym filmie. Jednak robi się 

deszczowo, mokre i zimno. Łatwo 

złapać przeziębienie, z którym 

często długo walczymy. Wolę 

cieplejsze miesiące, gdy mogę 

wygrzewać się na słońcu. 

 

Wspomniałaś o zbieraniu 

grzybów. Kto cię tego nauczył? 

 

Od dziecka chodziłam z mamą                  

na grzyby. Uczyłam się je 

rozpoznawać, chodząc obok niej. 

Szybko zaczęłam rozpoznawać 

podgrzybki. Gorzej było                              

z prawdziwkami, ponieważ często 

myliłam je z szatanami. Wyglądają 

tak samo, ale jednak moja mama 

delikatnie dotykała językiem nóżki 

grzyba  

i poprzez cierpki, gorzki smak, 

umiała je rozpoznać. Innych 

grzybów nie zbierałam. Sama nie 

przepadam za grzybami, zbieram je 

jedynie dla przyjemności. Nigdy ich 

nie sprzedawałyśmy. Zazwyczaj je 

suszymy 

 i mama na święta robi pierogi albo 

krokiety z grzybami. 
 

 

 

 

 

 

 

 
 

 

 

 

 

Wywiad z koleżanką Wiktorią, 

15-letnią uczennicą klasy 

gimnazjum 
 

 

 

Jest jakaś rzecz, która wyjątkowo kojarzy się Tobie 

z jesienią? 

 

Mam. Jest to chociażby picie herbatki  

z miodem i cytryną, siedząc pod kocem  

i czytając ciekawą książkę lub oglądanie filmu                    

z bratem i mamą.  

 

Jest jakiś wyjątkowy film, który wybierasz  

o tej porze roku? Może oglądacie go co roku? 

 

W sumie jest taki film. Pierwszy raz oglądałam go, 

kiedy miałam może 8 lat. Nie jest to jakiś nowy film, 

nie ma tam efektów specjalnych, brak wróżek czy 

skrzatów. To „Przyjaciel wesołego diabła”. Film 

opowiada o chłopcu, który jeździ na wózku 

inwalidzkim. Nie jest szczęśliwym dzieckiem. 

Pewnego dnia poznaje diabła, Piszczałkę. Rozpoczyna 

się jego przygoda. Polecam ten film. W takie brzydkie, 

jesienne dni zawsze do niego wracam. Jeszcze nigdy 

mnie nie nudził. Chociaż coraz częściej, zamiast filmu 

wybieram spotkanie  

ze znajomymi.  

 

A co z aktywnością fizyczną? Rezygnujesz  

z niej w okresie jesiennym czy raczej wręcz 

przeciwnie? 

 

Jak miałam pieska chodziłam po dwie godziny                    

na spacery po lesie. Chodziłabym dłużej, ale był to 

mały piesek i weterynarz mówił, że łatwo może się 

przeziębić. Teraz chodzę na spacery z mamy 

koleżanką i jej psem, więc jakaś aktywność jest.  

 

Jak reagujesz na zmiany pogody? Jak sobie radzisz 

z jesiennymi dolegliwościami? 

 

Nie zawsze reaguję dobrze. Czasami jest mi słabo. 

Często łapię infekcje, szybko udaję się do lekarza. 

Lepiej szybciej interweniować, niż potem dłużej 

chorować. 

 

Dziękuję. 

Wywiad przeprowadziła Jolanta Mierkiewicz, 3aGim. 
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Z gośćmi z Niemiec 

 
 

      Jako grupa polska udaliśmy się do OHP-u, aby przywitać gości z Niemiec.  

Po poczęstunku nasz nauczyciel poprosił, abyśmy przedstawili się                            

po niemiecku. Następnie zagraliśmy wraz z naszymi gośćmi w grę integracyjną, 

żebyśmy się trochę poznali. Później przyszedł do nas artysta, pan Łukasz 

Chwałek, aby pomógł nam przy powstawaniu murali na terenie naszej szkoły. 

Na początku podzieliliśmy się w grupy mieszane: dwie osoby z grupy polskiej 

oraz dwie osoby z grupy niemieckiej. Następnie na kartkach rysowaliśmy nasze 

pomysły, które moglibyśmy przenieść na ścianę. Każda grupa miała 

przydzielony kształt figur geometrycznych do pomalowania. Figury miały inne 

kolory, dzięki czemu było bardziej kolorowo. Po pomalowaniu kształtów, 

zabraliśmy się za malowanie naszych pomysłów. 

W drugim dniu, zgodnie z programem wymiany, poszliśmy do Centrum 

Rekreacyjno-Sportowych, aby razem popływać. Wspaniale się bawiliśmy się 

razem, pływaliśmy, rozmawialiśmy, wygłupialiśmy się. W tym dniu również 

skończyliśmy nasze murale. Byliśmy bardzo zadowoleni z efektów naszej pracy 

wykonanej wraz z naszymi przyjaciółmi z Niemiec. Trzeci dzień spędziliśmy 

m.in. grając w różne gry. Było dużo śmiechu i zabawy. Po wspólnych zabawach 

zjedliśmy nasz ostatni wspólny posiłek. Wymiana polsko-niemiecka w tym roku 

niestety się skończyła. Prawie każda osoba płakała, gdyż przez te niecałe 3 dnia 

bardzo się zżyliśmy. Mamy nadzieję, że niedługo znów się spotkamy i będziemy 

pozytywnie wspominać wspólnie spędzone chwile. 

Maria Sobota,  2bGim 
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Rodzina jesiennych 

stworków  

  

 

Pewnego dnia, a był to 

dzień wolny, mama 

zabrała mnie do parku. 

Po drodze podziwiałam 

piękne jesienne drzewa.  

Nagle w jednym z nich 

zobaczyłam nietypową 

dziurę. W środku 

siedziały dziwne 

stworki, które umiały 

mówić. Były one małe  

i takie „słodkie”. 

Postanowiłam się z nimi 

zapoznać. Bardzo mnie 

się przestraszyły. 

Uspokoiłam je, mówiąc, 

że nie muszą się mnie 

bać, bo chciałabym się  

z nimi zaprzyjaźnić.  

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

Poprosiły mnie o przysługę. Chciały, 

abym zabrała je do swojego domu, 

ponieważ wielka wichura zniszczyła 

ich dom. Zgodziłam się, a moja 

mama powiedziała, że bardzo 

dobrze postąpiłam, pomagając im. 

Gdy znaleźliśmy się już w moim 

domu, przedstawili mi się. Ich 

rodzina to mama Lusy, tata 

Ferencjo, córeczka Anastazja, syn 

Max i cioci Weronika.  

 Mieszkają ze mną, aż do dziś i są 

to moi dobrzy przyjaciele. Razem 

spędzamy jesienne dni. 

Julia Kozik, kl. 5b 
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Jesienny kącik porad 
Hej, tutaj wesoła redaktorka, pisząca   dla Was 

w tym numerze gazetki   O czym?                    

Wiecie już po tytule artykułu. 
   Zapewne każdy z nas miewa takie 

dni,  a w szczególności popołudnia, 

kiedy ogarnia nas nuda i niechęć   

do robienia czegokolwiek. Są tacy, 

którym to odpowiada, lecz niektórzy 

wolą wykorzystać ten wolny czas 

bardziej pożytecznie. Oto moje 

rady. 

1. Poczytaj książkę. Wybierz swoją 

ulubioną powieść, weź kakao                  

lub herbatę, koc i stwórz sobie 

ciepłą atmosferę w świecie 

ulubionych postaci  i ich przygód. 

2. Oglądnij film. Może „oklepany” 

pomysł, ale przy dobrym filmie                 

i ulubionych przekąskach, popołudnie  

czy wieczór stanie się wyjątkowy. 

Wybór filmu należy do Ciebie. Może   

to być mrożący krew  w żyłach 

horror,  czy rozśmieszająca do łez 

komedia. 

3. Naucz się jakiejś gry planszowej. 

Zbierz całą rodzinę albo tylko 

rodzeństwo i zagrajcie                    

w CHIŃCZYKA, SCRABBLE, 

MONOPOLY lub kup jakąś grę 

imprezową, przestudiuj instrukcję               

i ciesz się dobrą zabawą.                        

Dla bardziej aktywnych polecam grę 

planszowo–ruchową typu TWIST. 

 

 

4. Pisz. Weź długopis do ręki, przygotuj pusty zeszyt           

i do dzieła! Możesz pisać wiersze, opowiadania,       

a nawet własną książkę. Jeżeli łatwiej Ci pisać            

na klawiaturze komputerowej – załóż bloga. Możesz 

też opracować własne „pele-mele”, czyli zeszyt                 

z pytaniami, do którego będą wpisywać ci się 

znajomi. Pomysł dla dziewczyn – możesz zacząć pisać 

pamiętnik. 

5. Porysuj. Jeżeli wydaje Ci się, że to zabawa 

jedynie dla 5-latków – jesteś  w błędzie! Wystarczy 

ołówek i czysta kartka, a może powstać twój 

wymarzony świat, portret twojego idola, lub szkic… 

jabłka. Zawsze warto spróbować, a może odkryjesz  

w sobie talent malarski? 

6. Rób zdjęcia. Nawet jeżeli nie masz najlepszego 

aparatu, pobaw się  w fotografa. Ustaw parę owoców 

do zdjęcia, poproś kogoś z rodziny do pozowania            

albo zrób swój autoportret. Następnie przerób 

zdjęcie i dodaj efekty na specjalnych stronach 

internetowych lub aplikacjach. 

7. Ugotuj coś. Może to być budyń, ciasto, sałatka, 

jakiś napój albo kanapki z twarzami  z dodatków 

takich jak warzywa. Przepis możesz wyszukać              

w Internecie, książce kucharskiej lub wymyślić coś 

samemu. Liczy się fajny wygląd, ciekawy smak i fajna 

zabawa. Nie tylko dla dziewczyn! 

8. Rozwiązuj krzyżówki i rebusy. Może masz w domu 

jakąś gazetkę posiadającą tego typu gry? Weź 

ołówek i przenieś się w świat, gdzie twój mózg            

ma wyjątkowe pole do popisu, a ty całkiem dobrą 

zabawę. Krzyżówka na deszczowe dni, to najlepszy 

sposób na spędzanie czasu, więc do dzieła!  
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To już wszystkie moje pomysły na nudny popołudnie lub wieczór. A jeśli chcecie się ogrzać, 

to mam przepis na pyszną jesienną herbatkę. Wykonanie jej zajmie Wam ok.7 minut. 
 

Będziesz potrzebować: 

- herbatę (jaką lubisz)                     

- miód 

- sok malinowy  

- kilka goździków (może być bez nich) 

- plasterki cytryny 

 

 

Zaparz herbatę w swoim ulubionym kubku. Dodaj do wrzątku goździki. Poczekaj,            

aż ostygnie, tj. ok. 2 minuty. Następnie dolej soku malinowego, później włóż plaster 

cytryny tak, aby znajdował się na krawędzi kubka.                                                      

Gdy będzie wszystko gotowe, dodaj miodu i pij!  

SMACZNEGO! 

 
                            Przygotowała: Maja Szymańska 

                         Źródło: Internet 

 

 

 

 

 ******** 

 

 

Ach tam morze a tam góry 

A tam słońce a tam chmury 

A tam plaża i polana 

Kwiatuszkami posypana 

Ciesz się póki masz to 

wszystko 

Te kiełbaski i ognisko 

Przejdzie miesiąc no i drugi 

Po wakacjach deszczu smugi 

Tylko mrugniesz raz oczami 

Poszeleścisz muszelkami 

 

 

 

 

Znowu w domu w książkach siedzisz 

Koleżanki i koledzy 

Wnet zaglądasz do szuflady 

Tej schowanej na wprost lady 

Tam bursztynki są brązowe 

I pocztówki kolorowe 

Wtedy smutno ci się robi 

Że wróciłeś już do szkoły 

Ale tak ci szybko powiem 

Że wspomnienia masz już w głowie 

                   Hanna Mirkowska, kl. 5b 
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22 września 
DZIEŃ BEZ SAMOCHODU 
Pomysł Dnia bez Samochodu zrodził  

się w 2000 roku z inicjatywy 

poważnej instytucji – Komisji 

Europejskiej. Kierowcy na całym 

świecie zachęcani są  do korzystania 

z komunikacji miejskiej lub 

rowerów. W wielu miastach, 

również  na terenie Polski, kierowcy 

zwolnieni są z opłat za bilety, pod 

warunkiem posiadania przy sobie 

dowodu rejestracyjnego pojazdu.                                           

Pamiętajmy – SPACER TO 

ZDROWIE. 

6 października  

DZIEŃ UŚMIECHU 

Radosne święto obchodzone w 

pierwszy piątek października od 

1999 roku. Pomysłodawcą tego dnia 

był Harvey Ball, autor znanego              

na całym świecie symbolu żółtej 

uśmiechniętej buzi, tzw. „smiley 

face”. Znane od wieków 

powiedzenie „śmiech to zdrowie”              

to nie tylko metafora. W ciągu 

ostatnich kilku dekad rozwinęła się 

nawet nowa dziedzina badań nad 

tym zjawiskiem, zwana gelotologią. 

Dzięki niej potwierdzono naukowo, 

że śmiech rozluźnia i odstresowuje, 

przyczyniając się  do wzmocnienia 

układu odpornościowego 

organizmu. Ponadto stymuluje 

wydzielanie endorfin, czyli 

hormonów szczęścia.                                                                      

Zatem uśmiechajmy się, jak 

najczęściej!!!:) 

 

Opracowała: Lena Szpakowicz, V b 

 

 

30 września - DZIEŃ CHŁOPAKA 

Wszystkim chłopcom i Panom z naszej 

szkoły życzmy wszystkiego najlepszego. 

 

DZIEŃ CAPS LOCKA 
 

Dzień jest obchodzony 22 października. 

Akcja jest pewną formą żartu, sam klawisz 

Caps Lock utożsamiany jest bowiem głównie                     

z osobami początkującymi w świecie komputerów. 

Bardzo często dają się one rozpoznać właśnie poprzez 

pisanie zdań WIELKIMI LITERAMI, co nie tylko jest 

niezgodne z netykietą, ale utrudnia też dyskusję 

w globalnej sieci. 

Do akcji przyłączyło się kilka większych serwisów, 

między innymi The Pirate Bay. Internauci 

konsekwentni w swoim postanowieniu narzekają,             

że serwisy internetowe odrzucają ich hasła. Mniej 

zatwardziali zalecają celebrowanie dnia poprzez 

dwukrotne wciśnięcie przycisku Caps Lock. 

Opracował: Jakub Szmyt-Terentowicz kl. VII a 

 

Międzynarodowy Dzień Roweru 
 

24 października obchodzimy Międzynarodowy Dzień 

Roweru. Jazda na rowerze ma same plusy. Każdy może 

znaleźć odpowiedni rower dla siebie. Nic więc dziwnego, 

że te dwukołowe cudo ma swoje święto. Posiada giętką, 

szeroką kierownicę i krótką ramę oraz szerokie siodełko, 

umożliwiające jazdę w pozycji wyprostowanej. Często ma  

z przodu umocowany koszyczek, aby można było przewieźć 

zakupy lub podręczne drobiazgi. Istnieją jeszcze takie 

rowery, jak: rower transportowy, rower składany, rower 

poziomy, tandem, rower dziesięcioosobowy, a także rower 

jednokołowy. Rower jest najlepszym środkiem transportu. 

                                                          Kamil Kaszubiński,  kl. VII a 
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14 października  
 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

   

         DZIEŃ NAUCZYCIELA 
 

 
Święto Edukacji Narodowej,  

obchodzone co roku przez ok. 650 tysięcy 

nauczycieli, pedagogów  

i wychowawców.  

Dzień ustanowiony został w 1972 roku.         

Data 14 października upamiętnia powstanie 

Komisji Edukacji Narodowej w 1773 r. 

 

 

 

 

          Drodzy dziś Nauczyciele! 
 

Drodzy dziś Nauczyciele! 

Życzeń Wam składamy wiele: 

Zdrowia, szczęścia, pomyślności, 

Grzecznych uczniów, cierpliwości, 

I na twarzy wnet uśmiechu, 

No i bez powodu śmiechu, 

By marzenia się spełniły, 

By się dłużej już nie kryły. 
 

Hanna Mirkowska, kl. V b 
 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 



11 
 

 

 

 

Pasowanie pierwszoklasistów na uczniów 
 

We wtorek 10 października 2017 r. do grona uczniów 

Szkoły Podstawowej nr 6 w Zielonej Górze  

przyjęto pierwszoklasistów.  

Uroczystego pasowania dokonała dyrektor szkoły  

pani Bogumiła Moskaluk. 

Cieszymy się, że jesteście uczniami naszej szkoły!  
 

 
 

 
 

 
 

Życzymy Wam  

samych sukcesów  

w szkole! 
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Redakcja gazetki: uczniowie kl. V-VII i gimnazjum, tj. Oliwia Kowalewicz z kl. V b,  

Julia Kozik z kl. V b, Hanna Mirkowska kl. z V b , Lena Szpakowicz z kl. V b, Maja Szymańska z kl. V b,  

Martyna Woźniak z kl. V b, Kamil Kaszubiński z  kl. VII a, Jakub Szmyt-Terentowicz z kl. VII a,  

Jolanta Mierkiewicz z kl. 3a gim., Maria Sobota z kl. 2b gim., 
Opiekunowie redaktorów: p. M. Walczak-Goińska, p. K. Pietraszak, p. D. Dworakowska, p. B. Bartków                                                                                                   

 
więcej informacji z życia szkoły na stronie sp6.zgora.pl i na szkolnym profilu facebook 

 

 

strona tytułowa: logo - Igor Włodarczyk z kl. 2a gim., zdjęcie - Studio Kagami, Paweł Urbaniak 

 

 

Jabłka są na topie 
„Entliczek-pentliczek, czerwony 

stoliczek, a n tym stoliczku 
pleciony koszyczek. W koszyczku 
jabłuszko, w jabłuszku robaczek,           

a na tym robaczku czerwony 
kubraczek. Powiada robaczek:  

I dziadek i babka, i ojciec, i matka 
jadali wciąż jabłka. A ja już nie 
mogę! Już dosyć! Już basta!” 
A my jabłek dosyć nie mamy, 

wręcz przeciwnie. Sezon na jabłka 
w pełni. Soczyste, kwaśne. Jest to 
jedna z najczęstszych przekąsek 
naszych uczniów. Ale czy znamy 
dobrodziejstwa, jakie nam dają? 

Oprócz tego, ze mają dużo 
witamin, znamy mnóstwo przepisów 

z nimi związanych – szarlotka, 
jabłka pieczone, może suszone,               

a może dodane do jogurtu 
naturalnego. Palce lizać. 

 

 
 

Kilka słów prawdy na temat jabłek! 
 

Jabłka to smaczny owoc, ale trochę niedoceniony. 

Oto kilka zalet tego owocu: 

- są źródłem witamin C, potasu i żelaza 

- jedzone na surowo wzmacnia serce, układ 

nerwowy, mięśnie, poprawia pracę wątroby 

- w skórce znajduje się dużo pektyn, które potrafią 

oczyścić nasz organizm  

z toksycznych substancji 

- obniżają poziom złego cholesterolu,                          

więc zapobiegają zawałom i miażdżycy 

- regulują perystaltykę jelit 

- są łatwo przyswajalne 

 

Każdy z nas powinien czasami po nie sięgnąć, 

zwłaszcza, że dostępne są przez okrągły rok. Tylko 

uwaga – zawierają dużo cukru. 

 
Zredagowała: Maria Sobota z kl. 2b Gim. 
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